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Przed porządkiem dziennym p. Rajca powołuje 
.na uchwaloną w dn. 17 luteg? u;ta,11ę o słuibie 

nej, na rezoluci~ Sejmu wzywającą rząd do 
ienia pragmatyki służbowej także dla pracowni-

pocztowych, telegrof1cz11ych i telefoaicznych zarzu­
qdowi, że temu oslatniemu ż~daniu nie uczynił 
ć. MarszakK odpowied,iał. że przypomni tę 

w~ rządowi. 
Izba przyslą?ila nastGpnic do ratyfika<:ji konwcn­

o zneutr&llzowaniu wysp alandzkich. 

dni mniej robotników. Związki robotnicze uchwaliły 
nawet rezolucje przeciw monopolowi. 

Mówca nie podziela zapatrywania, żeby monopol 
mógł rozwiązać • kwestją inwalict•w. W Małopolsc~ 
monopol nie zaspokoił potrzeb. Różnica zysku •ią­
dzy monopolem a akcyzą wyniesie 20 proc. na ko­
rzyść monopolu, ale jest to zysk iluzoryczny, gdyż 
monopol operuje kapitałem skarbu, do którego nic 
płaci pro~ent6w. Chcieć uzasadnić monopol tym ar­
gumentem, że Gdańsk zaleje Polsk~ papierosami jest 
bl~dncm, gdyż wykluczonem jest, żeby w Gdańsku 
można l.::iedykolwiek przeprowadzić monopol państwo­
wy, a jeżeli w Gdafl,ku nie b~dzie monopolu, u nas 

Sprawozdawca p. Kamieniecki określa ratyfikację rnś będzie, to Gdaflsk zaleje Polsk~ przemyconem 
ko akt życzliwości zarówno wzgl~dem Szwecji, jak towarem. Mówca czyni rządowi zarzut, że utrudnia 
inland1i i podkreśla, ze w razie wojuy Heutrdność powstanie i rozszerzenie fabryk i wzywa min. ikarbu, 

sp jest dla Polski korzystn~. żeby usunął z dyrekcji monopolu urzędników, którzy 
P. Rosset omawiając ostatnie zajścia w Finlandji \ ten,encyjnfe pracują dla jednej idei a szkodzą pań­

świadcza, że naród polski nic zejdzie z drogi lole- stwu. 
ancji wobec innych narodów i poszanowania ich \ Gdy nastęony mówca p. Dia"1and szedł na try­
raw. Ustaw~ przyj~to jednomyślnie w 2 1 3 czy- I buną, rozległy się głośne okrzyki na prawicy. Wrza­
niu. I wa przybrała takie rozmiary, że wicemarszałek Mora-

Tak samo w 2 i 3 czyhniu pr.,yj~to według re- ·1 czewski zagroził wykluczeuiem posłów i zarządził 
eratu p. Ba>{ińskiego nowelę dr, ustawy z dn. 11 m•- przerwę. 

o .:chyleniu ogi aniczci1 w prawie spadkuwem 

1

. Po przerwie p. Diamand oświadczył, że spraw~ 
województwach wschodnich. monopolu rozpatrywać należy z punktu widzenia in­
Przystąpiono do sprawy monopolu t ·toL11owego. tere.sów państwa i interesów konsumentów. Mówca 

' raczq wierzy cyfrom podanym przez sprawozdawcę, 
P. Kędzior wskazuje, że budżet Rzeczyposp. jest aniżeli tym, które przytoczył ks. Adamski, bo one 

byt mały, a mimo to <idicyt wynr,si 226 miljardów. pochodzą od fdbrykantów. 
tlowiązkiem n~du, Sejmu i spJlecwństwa jest pod' 

.iesienie dochodów, ptLyczern najkorzystniej jest 
bciążenie podatkiem takich art., które nie są potrzeb­
e du życia. Takim właśnie art jest tytoń i stiiry­
us. Z ,J sy•temów cpoda!kowinia (cit\ opro.:ento­
ania surowca i fabrykatów, m 111,1p,,IJ, 111on•,pol dai.e 
ajwi~ksze dochody 

Minister skarbu M1chals1<ci przypomi-1a, że w ro­
u 19 l 9 Sej111 wezwał rząd d~ przedsta.vienia mu 
anych o monopolu ty\uniowvm. Z pow0du nicza­
eżnych od rządu sprawt przych,idzi dopiero dziś pod 
brtdy Sejmu. Tvtoil jest idealnym przedmiotem do 
podatkowania, gdyż jest t.J art. zb~dny a nawet dla 
druwia stkodliwy. Powt6re monopol jest idealną 
ormą opodatko„ania i istnieje w JO państwach, a llk­

w Polsce nic jest rzeczą no'"'·l• t~hnopul jest ko­
ystnicjszy od akcyzy, dos.viadczenie wykazuje bo­
iem, że w łt:rnJu powstały już fabryki fałszywej ban­
eroli. Dalszym ar1•.1"1entem jest wzgląd na inwali­
dów. W komisji skarbowo-011dżctowcj wykazano, że 
lmo wstelkich trudności w r. 1922 osiągnięto z mo­
opolu Ul miljard6w zysku, a dep. budteto-wy min. 
. dzicln. pruskiej jako dochód z 1ytonlu w obu wo­
wódtlwach wykazał taledwie 83 miljonów. 'wpro· 
dzenie w pa:"istwie jednolitego mr,nopolu produkcji 

sprzeda.ty, en techni<:mic da si~ lalwu przeprowa­
ć, sianie si~ kopalnią złota dla pahstwa. 

Wreszcie w 1azie odrzucenia monopolu, min. 
•lałby wy1tąpić :,; projektem bard,o znacznego pod­
-.Ytnenia podatków bezpo~rednich i po~rednich. 
W razie wprowadzenia monopolu min. b~dzie d~iył, 
flY w z,:odzie :,; fabrykantami zaprowadzić monopol 
lu szkody dla robotników I gospodarstwa społecz­
•go, 

Kiedy nast~pnie mówca ks. Adam;;ki szedł na 
mównicę, lewica powitała go uyderczemi okrzykami, 
na co prawica ze sweJ strony rćagowała. Przewod­
niczący napróżno usiłował przywrócić spokój, zarzą­
dził w koflcu 5 minutową przerwę. 

Mówca wyraził nieufność do polityki skarbowej 
min. M1chalskieg 1, ale w kwestji monopolu życzy mu 
zwyci~stwa. Jaki efekt w, wolał zniesienie monopolu 
i zai•rowadzenie banderoli.; to najlepiej ilustrują sto­
sunki w przem,śle snirytusowym. Mó.vca kończy 
słowami: Sejm musi stanąć na stanov.isku monopolu 
tyloniuwcgo. My stoimy po stronie państwa. 

Wie• min. skarbu Mikulecki oświadoza, że jeden 
zwrot przemówienia ks. Adamskiego zmusza go do 
zabrania głosu. W porozumieniu z min. skarbu musi 
odeprzeć zarzut ks. Adamskiego, że urz~dnicy mono­
polu tytoniowego i niektórzy urz~dnicy min. skarbu 
działali na szkod~ państwa polskiego. Te słowa nie 
paparte żadnemi dowodami są w najwyższym stopniu 
ubliżające i osr.czercze. 

Przy tych słowach zrywa i;ię niesłychana burza 
okrzyków na prawicy. Lewica bije• brawa. Powstaje 
hałas, z•gluszający słowa przewodniczącego wi-:emar· 
szalka Moraczewskiel\O, który oświadcza, że wyraz 
• oszczercze• jest nieparlamentarny i nie może pozwo­
lić, aby członek rządu użył takiego wyrażenia nie­
parlamentarnego o posłach, dlatego przywołuje go do 
porządku. W Izbie wrzawa coraz nami~tniejsza, krzy­
ki nie usllj~. Posłowie prawicy opuścili swoje miej­
sca, wołając: nie dop11ścimy go do głosu. Przewod· 
niczący przerywa posiedzenie. Wrzawa na 1ali trwa 
dalej. Wreszcie po 5 minutach wicemarszałek Osiec­
ki, podejmując posiedzenie, oświadcza, że zamyka po­
sied,,enle, naznaczając następne na jutro godz. 11 
pued południem. 

Wiadomości polityczne. 
- la , .. ied~eniu komisji skarbowo • budżetowej 

poseł M,jcwski oswiadczyi, że Zw. Lud Nar. niem a 
zaufania do ministra Sobolewskiego, dlatego będzie 
glosowat prz,-ciw budżetowi ministerjum Sprawiedli­
woaci. 

W województwie p•leskim wynikło wielkie za­
niepokojenie na wiadomoś~, że p. Downarowicz ma 
bvć mianowanv•wojewodą. P. Downarowicz nasta­
nowisku min ~praw Wcwn~trznych wykazał wielka, 
nieut!olność. 

- Wiec witos•wców w Poznaniu doznał zupełne­
go niepowodzenia. 

- Część delegacji 11olski1j w Genui pp. Targa w­
sii:i, Knoll i J odko powracają do Warszawy. 

- Senat Giaiski zaprotestował przeciw utwo­
rzeniu polskiej dyrekcji pocztowej w Gdańsku. Je­
dnym z powodów protestu jest to, że Polacy uży­
waią nazwy Gdańsk, gdy '.'<iemcy znają tylko „Danzig'·. 

- W Johanisburgu wkrótce rozpocznie się ol­
br,ymi proces 859 osób, oskarżonych o zorganizo­
wanie rew•lucj1 bolszewickiej w kopalniach zlata 
w Transwalu. 

- Według doniesień niemieckich nkład górnoślą 
ski raa być ratyfikowany przez parlament niemiecki 
20 bm. 

- Praska „Tribuna'' zapowiada bliski upadek 
gabinetu Benesza. Wyszukanie następcy Spotyka 
duże trudności. Benesz ma pozostać ministrem spraw 
zagranicznych 

- Specjalna ielegacja Arabów palestyńskich zło­
żyła Lloyd George'owi ostry protest przeciw rządom 
żydowskim w Palestynie. 

- Rząd sowiecki ma rozpuścić część armji czer­
wonej z powo~u braku żywnosci. Wielu z krasno­
armieJców żyje z żebraniny_ 

- Xiemcy i Rosja na pełne po,ied,enie Ligi Na­
rodów d 4 wrześma nie b~dą dopuszczone. 

- A■eryka nie chce wziąć udziału w przyszłej 
konterencji w Hadze . 

Z powetlo odrzucenia przez sejm finlandzki 
t. zw. umowy warszawskiej, normującej w pewnych 
wypadkach wspólne postępowanie Polski i państw 
bałtyckich .,,podziewana. jest zmiana na stanowisku 
posia polskiego w Helsingforsie. 

- Kluby ,eselskie P. P. S. i 1'. S L. porozu­
miewają si~ ze sobą w sl'rawie wspólnego wystą­
pienia przeciwko projektowi ordynacji wyborczej. 

- Rada Ministrów 18 bm. uchwali/a nowy regu­
lamin dla Komisji osz~zędnościowej 

- W kemisji tlównej pruskiego sejmu podniósł 
komisarz państwowy Dr. Weissmann ciężkie zarzuty 
pr~e ·i wko Radkowi. Radek nie a otrzymał. swych 
obowiązań, że powstrzyma się od wszelkie] propa­
gandy. Niedawno_ miał on_ wielką mowę na kom~­
nistycznem zebramu w ~erhme, w lrter_ei wy_wodzil, 
że niedtugo trwa, a Niemcy staną s1~ cloJrzałym 
owocem dla bolszewizmu. Rozwijanie. takiej propa­
gandy dowodzi, że rza,d moskiewski gra podwójną 
gr~ w Niemczech. Wobec tych rewelacji niemiecki 
urząd spraw zagramcznyeh oclmósł się z zażalemem 
d'o ).foskwy 

łddzial ko■c~syjny Komisarjatu Rolnictwa: 
otrzyma! od_ licznych _nienueckicl,, angielskich, ame­
rykańslnch I francuslc1ch t_owarzystw akcyjnych za­
pytania w spraww koncesji 

- Wobe~ aitpowodjenia, jakiego doznał premjer 
lit~wski Gal vana us kas w Genui, usiłują obecnie Bia­
łorusini p_odjąć na nowo kampanję przeciwka Pols~e 
i domaga1ą się przyznama 1m Wilna Delega:ja 
Rza,du Bialorusińskiego z Lastowsk1m na cze1e zwró­
ciła się w Genui do Szancera, doręczając mu me­
morjal w sprawie wileńskiej. Jltząd. brnlorusiński 
wzywa Szancera, ażeby P;zed zamkmęc1em konf~­
rencji podał do wrndo!"osc1 w1elk1ch mocarstw,_ 1~ 
Biało Rus nie zrezygnuje przem~dy ze sweJ dawmeJ­
szej stolicy, Wilna. Nienaruszalnych i historycznych 
praw białorusińskiego narodu co do swej historycz­
nej stolicy nie może Polska_swym gwałtownym czy­
nem umeważnić. Biała Jltus zastrzega sobie wyzy­
Gkania pierwszej lepszej sposobności, ażeby pope!­
ni0ne przez Polskę bezprawie znowu naprawić. 
-Według doniesień Bia!orusiilskiego b111ra prasowego, 
wypytywał się Szancer delegacji szczegółowo. o sy 
tuaqę, w jakie/· obecnie ludność litewska I b1aloru­
siiska się znajc uje. 

Po pl'lllrwie ks. Adamski, któremu lewica w cią­
gu całej Jego mowy często przery\l'ała, wytyka spra­
woidawcy, te Jego sprawoz!llanie, zwłaszcza w części 
statystycznej jest niedokładną i pozbawioną głębszej 
wartości naukowej. Referat mówi raczej o monopo­
lu takim, jakim on 111ógłby być, a nie o tym, który 
Istnieje. Nie podejrzewając dobrej woli referenta, 
uwda mówca, że materjal statystyczny został mu 
w pewnem oświetleniu podany. Powoływanie się na 
monopol austrjacki, który po wojnie kompletnie zban­
knllował, uwatać należy za zły przykład. Przytacza­
ne w obronie monopolu argumenty nie są przekony­
Wlkce i lak w obronie monopolu wytacza się spra-
9' lobotników, a tymczasem faktem jest, te produk­
cfa ,onopołowa, chcąc oszczędnie pracować, zatru-

- W myśl okelnika rządu czeskiego przystąpią 
władze polityczne na Stowaczyź11ie do wyclama uchodź­
ców z Galicji, Ko11gn,sówki i Ellkowiny, którzy po • 
r. sierpniu 19r+ roku scbromli siG na terytorjum 
Słowaczyzny. 

- Dokoła konwencji warsuwskiej. Sprawa kon-­
we•cji warszawskiej, której ratyfikacj~ w Sej_mie za­
rzucono, trzy~a w dals_zym ciągu w podmes1emu 
publiczną opmJę. Ja~ wiadomo, myśl zbliżenia się 



do Polski pcn~·s:tala w Finlandji 1~ chwili, gdy cur­

wono gward21s~1 w pożogach krwi tłu~ily ruch wy­

zwolcnczy w karcl.11. Wtedy podmesion,> m1•śl ,a. 

warcia _z _Polską so_iu_szu ohron_n,,go. \\'edluj!; "zchn,a 

opozycji_ Jednak m1mster Host, przekroczył swe· pe/­

nomocmctwa w Warszaw1~ 1 zamw.st soiuszu obrnn­

neg,,,,.zawad tam układ pohtyczny, ktery mia/ wciqg­

nąć F mland,1ę w_ 1-:rąg pohtvk1 francuskiej. lntrrue­

laqP w Sqm1e, _1edna sZfdz_ka, druga socjalno deme>­

kratyczn,), ud,•rz.l_y glówrne w 7-_my artykuł war­

s~awsk,eJ konwencji. Artykul_ten iest w ten sposóa 

UJęty, że stHnow1 punkt wyJsc1a dh n,1, wskroś woj­

skowego so1usztL Poddkrcsla on, że wobec każdego 

napadniętego państwa inne państwa muszą za1ąć 

stanowisko życzliwe , być przygo_towanc do wejścia 

w układy dla poczymema speqalnych zarzącllt'I\. 

Opozycja zaznaczała, że stanowisko takie wvchoclii 

poza ramy neutralności. Nadto ostrze artykułu 

zwrócone jest w szczególnoś:i przeciwko Niemcom. 

Interpelacje powoływały się_ na „Kurjer;• Polskiego", 

który porównywa/ konwencię warszaw,Ką z układem 

angielsko-francuskim z roku 1903 i angielsko rosyj­

skim z roku 1907, oba jak "'iadomo, skierowane 

były przeciwko Niemcom. Paryski „Le Temps" re­

zultaty konwc, qi warszawskteJ określa naste,pują, e 

słowa: . ,,Cn Je~t \\Spoln_\lm celem wszystkich mały.:h 

Entent I Franc!'? Kto Jest wspólnym nas wsz\ st­

kich wrogiem. p;iemcy 11• Ta antyniemiecka ien. 

dencja wychodzi na jaw jeszcze wyraźniej w tajny, h 

protokołach ];on w encji, z których jeden powiada: 

że państwa nwierające ją sprzeciwiają się w przy­

szłości ja_kiejkolwiek rcw1z1i. pokojowego Traktatu 

Wersalsloego.. Inny protokół de tyczący Litwy za­

wiera następujące rezolucje: ,,Łotwa, Estonja i Fin­

landja oświadczaj<\ sv.ą soiJdarność z Polską w kwe­

stji htewskiej i wzywaJą Lit-.,.ę do wejścia w nor 

malne stosu,.k1 z Polską celem umożhw,enia wejścia 

jej do Ententy_. l'rzcdst_awiciel szw~dz10ei lewicy von 

Went twierdr.1I w sweJ mterpelacJI: Za k('nWtncją 

warszawską czuiemy rękę l· rancl', która przygoto­

wując się do zerwania z Anglj?, chce sobie zapewnić 

poparcie małych państw. 

Konsekwencje tych interpelacji i rewelacji są 

znane. Były one. skierowane przeciw mmistrowi 

Holstiemu, pociągnęły jednak za sobą dymisję całego 

gabimtu. Ratyf1kacp konwencji warszawskiej nie 

przyjdzie już pod obrady Sejmu, gdyż Sejm obecny 

konc,y S½O.I żywot, a nowy _Seim po wyborach 

zbierze s,ę dopiero w pażdz1ermku. 

Ze świata. 
-'' W Belfaście wynikły nowe rozruchy, w któ­

rych zabito 14 osób. 

-• Aresztow~nia esserów i mieńszewików trwają 

w da,s,ym c,ągu w Moskwie i Jarosławiu. 

-• Według doniesiłi z Waszyngtonu daje się 

w < statliICh czasach ,auważyć_ w całej Ameryce 

wic,k1 wzrost produkci1, ustalenie cen i zwiększenie 

się handlu zagranicznego. Ożywienie na rynku auto­

mobilowym, rozwój pr>emyslu naftowego, wzrost 

w prcclukcji papieru drukarskiego, zwi~kszenie eks­

portu miedzi, pszenicy i innych produktów spożyw­

czych, nasuwaJą przckonarne, iż w Ameryce czasy 

najgorszego zastoju należą już do przeszłości. 

-* 17 międzynaroi•"Y kongres przeciwalkoholowy 

odbędzie się w 1923 r. w Kopenhadze. i'.a pokrycie 

kosaow kung, esu uchwali/ wydział skarbowy rządu 

duńskiego 25.000 koron. 

- * Ruch przeciwalkoholewy w Niemczech. Po­

słowie wszystkich memieck1ch partji politycznych 

zwrócili się d,, Rządu Rzeszy z I?rośbą o zbadanie, 

czy dałoby się wzurem Stanów Zjednoczonych wpro-, 

wadzić do ustawotlawstwa niemieckiego ustawy an­

alkoholoweJ. 

i)} ~tanlslaw Gn,bL1isk. 

Uczucie zwycięża. 

lJ~chcdząc do furtki ,,gruduw,-J, młodzieniec zwo]uit 

kroku i c•beJ1zał $Je ,., siebie. Zdała UJlz.l dwa c1<me 

p1zt:sn~,ji!•-~ :-i~ 1nHui~,1hy szpalerami drzew, .Stauis{c:t.w 

ścigał je oczaru,, z gwaltownem biciem serca, bo pomyś 

lal, że m11że po raz ustat111 w1<lzi•I dziś tę, którą " du­

szy i w sercu ze swą ~1zyszł<,ścią z.spom, zjednoc1.yl. 

Uniesiony mJślau,i w krai1,ę ~1eczystego szcześcrn, 

nie s!Jsz.l wcale uzaskn I łamanych gałęzi szpaleru, 

któ, y w tej cl> w1h rozległ si~ Jednak tuż o kilk• zale • 

dwie krnków od niego. 
W ,-J,wilę 1•«tem ua wierzchu rumu ogrodowego, 

po którym pi,)y się blu'2cze, ukazała się głowa czło­

wieka, który 1rwo,1I,-.ie ,.-z,ok swój zapuBzcza! w gl~b 

ogrodu Jednakże nie mógł ou doj1zeć Stanisława, dla 

gęstoin krzewów, usp,.-hjury wię~ cisz,1 panuJf!cą dokn· 

la„ wdrapał si~ 11< Śl)itszuie n:1 :,am ,.,.ierzch muru,) na 

nim us,adl, a wówczas ruożna było zobac,yć czlu1>ieka 

bied1ne ulrnnqro, na k!óreg,, !'lteach wisiała Jicl1a to,·ba. 

Pode;z,y l'iek i 11ęrlza,_ wyrJJy na j,go twa11.y 

bol,sne swe piętno Ruchy Jego c,afa były niepewne, 

a n, t1zjog1,oni_i, w1docrną I y.la mespokojm ść. W chwili, 

ki, dy st.rzec ten goto"a! się do z~jś• ia na drugą stron~ 

um, u i w t)lll edu szukał nogą punktu oparcia, Stam• 

Z całej Polski. 
~• Do czl_onków k~I śpiewackich. ~5 czerwca od­

będzw się w Gostyniu Zjazd okr~gowy kół ~p,ewackicll. 

Jest to coroczny przegląd do'.,unanej pracy w towa­

rzystwach okręgu. I<;ażdc kolo powinno ,1ar:ić si~ o 

nagrodG na Zjeździe, A chociaż wszystkie towarzystwa 

nagrcdzonc by_ć nie mog,1, !" jtednąkżc ogólny s.1d 

nowimcn_ br,nueć, ze l<ola śpiewackie robią post,~py. 

Z~leL.a się :v1~L: _wszystkim ~złot1kom pilne uctGS7-CLlt· 

me na kkqe śpiewu, bo tylko wtenc.as rn:.ż,;a osię­

gnąć Jak1es lepsze rezultaty. 

. •• W_ n)cgodne _ r_ęce. Przeglądając gazety, opi 

suiące za1śc1a na Z1ezctzie P. S. L. w Poznan•u. za­

uważyliśmy, że wydawca 110r~downika Smigirlskiego" 

p. Apolrnary Klóskowski_ z ,jął sti:n wisko takie, jakby 

~yl cz!_onk1cm P. S. L. 1 p,sze w ko11cu, ,,że p, lskie 

Stronnictwo Ludowe trzyma wiel~i trąf w swvrr. ręku 

~ądaJąc ~arc_elacji ziemi nrzy pr,y,zlych v:·yborach 

1 zdaJe się, ze Stronmctwo Io osięgnic wielu posłów 

dp Se1mu w naszej dzieinicy". 

Zdaje się, że p. Klóskowski pertraktuje z P. S. L. 

o sprzedaż swej drnkarni w Smiglu za 1S miljonów 

mk._ 1 dlatego urabia już opinję przychylną dla r,rzy­

szleJ gazety W,tosowej w Smiglu ... 

występy publicznośt:i' prz~ciwko. nie milyll' p 
Ale by! tu odruch zupcln,e zyw1ołowy ; zacze 

met?dY puchod,.,1 _ ni,,zawodn;c z . haseł przy 

P S L., f.tórzy nieraz nawellwal,, aby przcci 

bi/• klonkami. T;,K IO zwykle by„a, że .kto 
~,cie, snrląta burz~!• 

W ezwartek na . stac,i_, Praga .. P„ł 

zdfr.: .. \'ly: i<~ <h~a-pc11:i~H!,l. j\.dlu \'''!gt~ll1)w s 
n> eh , kilk,1n,1sc1e (i:.iOb 1żq lub cieżfJ nnny 

• B minister Dr Jozcf Wybicki 2-,stal 

wany ~t 1rc ~il,{ kr~1j0'.\")'!1l ria Pomorzu. 

, . NowomiaAowani sek,•ftaru 1":ZY po 

poh1<1em ,1.' Parylu p .\dc.•m li1~rns z K 
1 pt·i:y L nze Narodow p. Tadf'liS7. G\,iaz.cio 

n:ck Gn,s~,tfrn, jcik df.1ncs1:;i, mtleżą do ,,mnie 

TI<!l'l 1do'st·~- Smutny to (;braz. z~żydzarna dy 

po'skiej 

Prezesem Są~u Okręgtwe~o w Kat 
na G,)1T1\·1n ~ ą-.:,1-;u mnn1•\\.an:\ zost;i.ł cdon 

Okn:> u\\'e;g<1 w Pozmmiu p Prądzy:'1.ki, 

adv\'okat v,; lnowrocławiti 

*' Du gmachu Pow. Kr,m. Uzupełnień 

mySi~..t nle\.\ykryti dutąd .;prawcy rzucili w dniu 

1 o gcdz. 11 rarn, bcmt·ę. Nastąpi/ s h,y wyb 

•• Zjazd Delegatów Tow. Powst. i Woioków na , wypadku śmiertelnego nie było, alb ,wiem 

Woj Powaii;k1e odbył s;~ w niectzielG 14° b. m. ~ \ tel(O po~oju b)li n~ konferencji w gabin 

bardw hcmym ud21ałem delegatów z Po,nans<il'g" i mendanta. 

gości z Pomorza; skonstatowano obecn,,ść 90 dd~- ! 
galów, którzy za;tępowali około 40 istniejącv,h już , 

towarzystw w Woj. Poznańskiem. Marszałk,ern· zja1.du i 

obrano b. pułk. J. Langego z Wronek, zastt;;,ca b. : 

majora K. Chłapowskiego z Mościejewa. U~zi~I oli- ! 
cerów rez. był bardzo liczny; dowódllw" korpu,u • 

•• Z dn;cm HL bm. hor.orarja lekarzy 

nych w K,sa<:h Churycil Warszawy i Lrd,i 

szose zcst~ly Uu a5U011 mk za godzmę, d 
zaś d,. l5t10U mk 

Pozn. przysłało swego przeustawiciela. Uchwal<rno i •• W połowie czerwca rb. odl:ędzie slQ 

en~loc ustawy i regulaminy dla t ,warzystw, <.<krGgów, : szaw,e ,jnzd !ckar,y Kas Chorych, na któ 

związku I głównego zarządu wsz; stkkli Związków I cmawianc sprawy zwi4zanc z ordyna,ją Kaa 

(Poznaóskie? Pomorze, Si,r,k) Z wielkic,n zac ,wo- •• , . . , 

ternem powitano I numer okazowy c.zasopisma zwią- M . W Warszawie 

zkowego, które pnd tytułem , Wolność" zwią:,ei< wy- ' ag1stralu . koncerty 

dawać _będzie. Nastrój był mimo obszerniej rzecz,,w·ej I pr.cdnmśc1ach. 
dyskus11 bardzo serdeczny 1 podniosły, a uchwala o I 
założeniu Związku ]łrzeszla gładko i j,dw•giuśnie. 

To też zgodnie i z zaufaniem wybrano 9 rnany°ch 

wojskowych i obywatel,, zasłużonych w przygut,,waniu 

Powstania Wielkopolskiego i w walkach pow,tanclych 

w Wielkopolsce i na frontach bolszewickich do za­

rządu związku. Są nimi: Dr. Sliwiński, M. Paluch, 

S. Rybka Myrius, K. Rzepecki, A. J.-ichi:nowicz, 

J, !Lange, B. S111egocki, ks. Zabłocki, Stact:ccki. 

Wszelkie p1sms adresować należv do sekretarza: 

S. Ryltka Myrius, Poznań, Plac • N,JwowicJski 5 a. 

Biorąc się gorąco do czynu wybrano natychnnast 

11 przedstawicie1i. znanych z gorliwości i poczucia 

obowiązku, którzy w najkrutszym cz2sie zwolaj4 po 

powiatach istnie1ące towarzystwa i utworzą po zwo­

łaniu delegatów L.arządy Okręgowe. Nie wątpimy o 

Iem, że teraz Towarzystwa ~owstańców i Wojaków 

ro,nąć będą jak grzyby po deszczu. 

" Zjazd P. S. L. w Poznaniu odbył się we wtorek 

w obecnusci 1500 delegatów włościa1iskich w ogrodzie 

zoologicznyrr. Na Z Jeździe byli obecni pp. Witos, 

Dąbski, Kiernik , iqni. Ostatni jednakże nie odwazyl 

się przemawiać, lta wzburzenie było wielkie i wolano: 

.Ktory to ten do1lidzli Kiernik?" Wogóle Zjazd był 

niefortunny, bo i1od świeżem wrażeniem rozmility ... h 

nadużyć członków r'. S. L. w spółkach leśnych iid. 

Ciągłe przerywania i okrzyki zmusiły obraduJących 

do udania s,ę na salę. Rezolucję ooczytal proi. Mi­

chalkiewicz wśród hałasów. 

P.sma W1tosowe zarzucają przeciwnikom, ze na­

stali płatnych agentów, aby Ziazd rozbić. Tymczasem 

pisma narodowo-demokratyczne pot~piaJą tego rodzaju 

I
. ~.law wlainic, _ibudzv~1~· L l!l1;bnkt;;:'.gu zam~ śle1na, w 

Jaknu b}! rogrą ·(.•hY: ~pie.:,1,nem1 r1..1ki <"~fflkrzat ku 

milce. , 
'l'o nagle uk,zaDie się j,go_ tak dalec~ przest1aszylo 

nocutgo w~<lrowc,. że chcąc. zbyt szyhko zldć z wiso­

ktfgo muru, spadł mit'.dzy c!erni~ i pukrtywy 

Na ten raptowny luskot, tltanislaw 11odniósl ~lawę; 

lacz świaUo, zuyt jeszrze sJabe, nie pozwull1o niu lio­

kladu1e roteznać vrzyczyoy hałasu. :-/ie widz~c Jedn•k 

me JJO<iejrlllnegu „yszedl p1zez fUI tkę na pulę. 

Szedł ku l'!ce mieniącej się ponętuie barwami 

przeróżnyclt kwiatów; na mej pasł się jego kóń, kiedy 

go miał tlusi~ść, cicb<> jęk, zwróciły jego oaczną uwag~. 

Na•isrnwll więc u.:ho: jęki pochodliły z wy sok<>. rusuą­

eego zielska, tui, obok n-urn ogrodowego St~nisl~w 

ruszył szybko ku temu miejscu. Z początku d,,strzegl 

jcuo Jakąś rnasę, poruszają,ą si~ jednak, wkrótce ujrzał 

obl,cze c7.lnwieka. 
- Co widze, to ty, }lichie! zawołał. 

- Ach J ratuj nne, panie Stanisla wie; jestem zra-

mony ... uuuerc2,m. 
- No, no. rzekł młodzieniec, powątpiewaiąc o 

istotu<.i p,aw,lz1e jego slov.·; - pe wnieś zauadto długo 

sied.zial wu:oi·1~j " k:,1·cimie. i dla.tego ubt1d1.ifd sit' dz1i 

z· bóltilll głowy i krzyża. 
- i'ie, 11ie, udrtekl, siekając Mil'h?.l; - ;,ie 

myśl tak :ile, IDQJ dobry panie titanblaw. Jake!JI chrze-

• Odebrać można w biurze Pol. Państw. 

znAlezi,.ną 19. bm. torebkG z pienięd,m1, 

szono kurę jako przybląk•ną. 

• Ministerstwo Spraw W0Jsko1t·ych Dep. VII. 

dzilo ruzp. z dnia J.l. -l. ~2. r. J. dz. 3057!,W 

zwłoc,zne wstrzJm:rn_;e ren_t ~ojskc\tych d1a 

w_al1dow Wi)Jennych 1 rodzin pozostaly.::n, ;..t,1rzy 

me pnedlożyli deklaracji, potuebnych Jo wymiaru 
zahczek. 

\\"obec tego, iż przeważająca część inwalidów 
pozo~tałych me złoż) ła dot_vche::a,; dekłaraCJi, 

2;:i,intt:•resowanych do natychmiAStowego spełnieni 

obowiązku pod grozą \\:;trzymania renty na.miesiąc. 

i następne. 

• Zakaz pc:d,enia r.apojów wyskokowy 
mien:a i owsa. Rada ,\l:nbtró"·, L,p1era1ąc się 

2, 4 i 7 u:ita ;, y z "'ima 2 :1pca 1920 r. o zwal 

WOJtmiej, wyd.:.i.ła rolporządze ·ie w sprawie 

Jów wyskokowych z jęczmienia, ow~a I ich prt. 
\Y/ myśl rozporządzenia powyższego za 

w kampanJl 1:orztlniczeJ J 921 22 r pęuzeme 

skokowych z 1c:czm1em,i1 owsa, i ich prLetworó 
Zakaz ten nie odnosi sit; do jęCLm1enia Ir 

przeznaczonego wyłącznie ao "-':yrobu J.,iwa, tu 

I ~~ia!Uil p1a,wdzi.wy i su.:ztry. tak. je~tem 

widzisz pan krtw p!yL;;cą • rany . 
- Kie,·.-! - powtórzy! Stanisław przes 

cóż ci się więc sta-tn ·: 
}!i„10 ogromnych cierpieli, .\lichat miał j 

le przytomu•ści umysłu, i.e uie udpowiedz1al 

,auie Podwoi! jar.o sw<1 j,:ki i uarz.k-1mo, 

jt1 o_powiatla.nism. ża.1lnegi) ~W1&?.ku me p,Hi 
utwitlritziło znowu :;łu,~naCZlłi, w muieUI?\uin, te 

Jego byfo tylko slrntkiem nadmiarneg,, 

w karc,.lllie. Namawia! w1ęe go, by Sltj 

gdy mimo wy,ilków w tym k1eiuuku, ni,i 

uczynić, pobiegł rdodzieniec pe konia, a p 
wszy gu, usadow:I ,\ld1ała. n, nun. ,Jcbo1al 

uwif żć do n•jhhższei chaty we wsi lecz t 

stanowczo dwi), prosząc blagaluie • o,lpro 

do Jego własnej chaty, którn zaajd,Jwał, ~,ę 

miasteczka IV „rty; dokąd prz_yby ,,szy, litui.-.ilff 

wziął gu iła 1ęctl. za01osr ,!o ch~ty i położył 

sluż~cym u l,Jże. ,;ilcial go potem ovuśruć, 

wezwać lekarza. w miastticzku. za1rneszk.1f~i 

zat1zJmal g·u, woł~jąe glo~trn błag(.,ią'ym. 

(Dalszy ci~g nastąpi).' 
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prtez~ac~onego na . wyr<'lh ~lodu, który doJ_awać 
do Lacten:.i,l.-gon:1..~lm..:nych \'I;' maksymalnej ilości 
\\' stu~unhu do rł1Jdów1 zacieranych w ~orzelni. 

Ro1porz-ąi.ze111e wes1.lo w ży: ie_ z :::!niem 10 maja br. 

• Podaję do ogólnej wiadomości, ż,· zakzzany jPst 
óz b_, dla 1_ rnerng&cizny za granicę . Jak1ekcl­

pozwol~rna na ""'Y_v,·óz hęd~ odbierane jako 
ażne, us1iu.1qcych zas wywozić uważać będę 
karygodnych przemytników. 

• Zjazd byłych polskich uczni gimnazjum Korne­
a odbędz,e się c,d 26 do 28 czerwca b. r. Aby 

ych gc•ści pomieścić, zwraca się Komitet Zjazdu 
11. Oby\\ ateli miasta, aby racz-li jednego lub 

j gtśd u sit bie prywatnie przy Jąć. Łaskawe 
z ~c•daniem wynagrodzenia proszę jaknajprędzej 
ć do: Dyrei<.cja Gimnazjum Komeniusza -

Komitet. 

Poznańsk. targu na bydło. 
Płacono za 100 kilo żywej wagi: 

za byJlu rogate. I. klasy mk.38000-40000 
I). ,. 3200(1-38[100 

111. • 140()0-16000 

• del~td 1 • 3 3000-34000 
l. • ~9000-30000 

świnie: I. • ó4000-i5000 
I . 58000- ;óOOOO 

Ili. . 48000-51000 

ow,e "30000-3:!000 

,,.._. Notewanla Giełdy Zboiowet 
następujące ar!ykuly loco Poznań za 100 kg. w !adun­

wagonowych, dostawa zaraz. Ceny dla handlu 

hurtownego. 

1651111- Ospa psz. 10800-
l951J0·:!0500 Hzćpak 

ieli 10500-11500 Ziemniaki 3000-:0200 
braw. I~0,,0-!3000 Grochµ<>l11y 12000-14000 

żytnia \11800 Sianoprasow. 
es 140()0-14300 Siano luźne 
a psz.65". 0 :!61 00-27000 z workami 
a zyt. 70' 0 1 IOOU-12000 

Qlysta(l)a (I) Lesznie! 
.,Przem} ,ł swojski to jedyny SKarb narodu, 
.\ rze1rnesln1k, kupiec, rolnik to złączvna siła. 
P~Uzą razem, 711OJIH\ pracę, lecl kaidy do przodu 
[), Iiy, ct1 .l/) ta, brn111I by nam nie zgrnf;ła ?" 

W. Donaj. 

Tę, kterą nic wątpimy, każdy prawowity 
lak powinien kochać, jak siebie samego. 

j
zakżc rozproszeni µo wszem świecie, dą­
ismy do wolnej Ojczyzny, oo Tej, na którą 
my w katorgach, w pocie czoła i tęsknqcie 
ez półtora wieku niezłomnie czekali. 

I otóż przez Opatrzność Boską dostąpiliśmy 

F wielkiego cudu. Lecz ta Opatrzność jest 
lko próbą i nałożona nam na karby nasze 

JeJ podtrzymania. 
Czy jesteśmy zdolni do podtrzymania pod­

,alin, do wytwórczości swojskiej i rozwoju 
,rzemyslu? _ Damy t_crnu naJlepsze dowodJ'. 
IDY mającej s1q oubyc wystawie przemysłowej 
ł L c s z n i c w d n i a c h o d 30. s i e r p-
1 I a do 3. września roku bieżącego. 

I ·wiec na szaniec, do pracy! 
Zapraszamy wszystkich przemysłowców, 

kupców i roiników do wzięcia udziału w wy­
Iławie -- po raz pierwszy w p o I s k 1 m 
Lesznie. 

Zgłoszenia wystawców przymują Zarząd 
lomisji Wystawowej i udzielają informacji 

I!, IP· W. Donaj, ul. Sienkiewicza 8, prezes. 

Zgaiński, Rynek, skarbnik. 

MarsKi, Rynek, sekretarz. 

Red. Grobliński. "Głos Leszczyński.• 

Pnis~ pol•ką upr~,7a <ię o łaskawe przedrukowanie po­
'IIRti ode1wy 

ł 

Zamówienie. 
O Zb!~::~el~~~::~~'s~C!!i"ie zbożo.1 

wo-tuv.·c1rewej w Warszawie i Poznaniu zauważyć s;Q Zamawiam niniejszcm ,,Głos Leszczyńskiu z Leszna 
daje tendencja zniżkowa na zboże. na miesiąc czerwiec 1922 za 1-ł'\- 1nk. 

Jak się dowiaduje ,Przegl Wieczorny", jest to 
następstwem dwóch przyczyn: 

więc nie będzie siG wywoziło r.a Górny ::;ląsk zboża 

Imię i ~azwisko: 
Zapotrzebowanie Górnego Sląska zosta!n p•Jkr; te, I 

z kraju. miejscowość: 

Cena zboia w Niemczech jest już niższa niż w 
Polsce, więc nie grozi szmugiel dQ Niemiec. 

Zapiski dziennikarskie. 
„Czuwaj" Nr. 6 czasopismo mhdzieżv harcHskiej 

już wrszedl z druku i zawiera art.: Konstytucja 3. Maja; 
O pracy harcerskiej; Trzeci Maj (wiersz Konopnickiei); 
Maj; Do przyjacjó! ,,Czuwajki"; Jak zbierać rośliny 
oraz c bf'tą kronikę i szaradę. 

,,Switu" Nr. 219-220 organu poświęconego walce· 
z alkoholizmem już z pod prasy wyszedł i jest do naby­
cia we wszystkich księgarniach: Na martwym punkcie; 
Skutl\i zakazu sprzedaży alkoholu w Stanach Zjedno­
czonych; Zamiast 14 miljonów chlebów-wódka; Do 
oddziałów Wyzwolenia; Ruch abstynecki w polskich 
seminarjach ducł10wnych oraz różne drobne wiado­
mości i kronika. 

Praktyczne rady i w-;kazówki. 

Leczenie czarnych kropek na nosie i twarzy. 

Chcąc je usunąć, trzeba codzicń, przez czas dłuż­
szy, prowadzić następuj~cą kurację: u,,,yć twarz 
czvstą, przegotowaną, wystudzoną wodą, potem na­
mydlić dobrem przetluszczonem mydłem, spl/Jkać 

mydło wodą, do której dolewa si~ trochę wody koloń­
skiej. Następnie wziąć pól cytryny, obranej ze skórki, 
przykryć w miejscu rozkrojonem cienkim płatkiem 

płóciennym i nacierać cytryną przez plótn1 miejsca, 
gdzie się rozsiadły czarne punkciki, a na zakończeRili 
obmyć twarz wodą przegc towaną przestudzoną, z do­
datkiem odrobiny krochmalu ryżowego. 

Gliceryna jako środek wzmacniający włosy. 

Gliceryna dobrze działa na porost włosów i za­
pobiega siwiźnie; do wcierania w skór~ na głowie 
rozrzedza się, dodając jednę dziesiątą część wody 
przegotowanej. Chcąc glicerynie nadać zapach, wlewa 
się czystą nie rozrzedzoną, do słoja ze szklanym kor• 
kiem i sypie same płatki fiołków świeżo zebranych, 
albo konwalii, hiacyntów lub innych pachnących 

kwiatów. Po trzech tygodniach zlewa się glicerynę, 
rozrzedza wodą i bierze do użytku. 

Ruoh w Towarzyll'«wacb 

(·) Tow. Czerw. Krzyża na powiat leszczyński 
zwołuje n~ poniedziałek 22 hm. o godz. 6-ej wiecz. 
nadzwyczajne zebranie zarządu. Na ror,ądku obrad 
ważne sprawy, p, zeto liczn( przybycie pożądane. 

Sekreiarka. 

(·) Kolo śpiewu ,,Dembiński". Dziś wiccz. o g. 
8-e j lekcja dla panów, o g. 8,30 dla pań. O liczny 
udział prosi Zarząd. 

(·) Kolo śpiewu .Cliopin". Jutro we wtorek o 
irodz. 8,30 wiccz. lekcja chóru mieszanego. Kom,tet 
pożądany. Zarząd. 

(-) Związek Ludowo• Narodowy. Zgromadzenie 
we wtorek, dnia 23. bm. o godz. 8-ej wiccz. na sali 
Hotel Polski. Wstęp tylko dla członków. Na po­
rządku obrad ważne sprawy. 

Humor i satyra. 
Silna wiara, gdy nie zgłębia 

Slepo wierzy, ślepo kocha; 

A nic jej tak nie oziębia -

Jak brak gruntu, wiedzy trocha. 

Ale jeśliś - czerpiąc z g!~bi -

Doszedł całej prawdy szczytów, 

Nic twej wiary nie ozi~bi, 

Nic nie schmurzy jej błękitów. 

o. 

• lUiljonówka. W sobotnicm ciągnieniu tniljo­
nówki wygrana padła na nr. 0,483,88-3, sprzedany 
Bankowi Kredytowemu w Warszawie. 

ulica nu:ner: 

KWIT POCZTOWY. 

Powyższe 140,- mk. zapłaco~o. 

. 1 dnia 1922 

ma do odstąpienia tygodniowo ca. pół centnara 

świeżego masła. 
Zgloszenio przyjmuje ZARZĄD. 

W środę, 31. 5. br. popoł. o godz. 3 
odb,;dzie si,; 

publ. wydzi0vżawi0ni0 
al0ii owooowyoh 

należących do miasta Ponieca 
szor.a do Bojanowa, Dz'~czyna, ~owiny i Janiszewa 

1\ll:agis"tra "t. 

W środe dnia 7. czerwca o godz. 10. 
odbędzie się na podwórzu w Pawłowicach 

1· vt cia 
30 starsz. ,oni robocz. 

Główny Zarzad. 



Wę gie Ogłoszenie. 
W naszym rejestrze handlowym oddział 8 zapi­

sano dziś pod nr. 25 towarzystwo „Poznaćski Bank 
Ziemian, Towarzystwo AKcyjne, Oddział Leszczyi1sld" 
z siedzibą w Lesznie. Kontrakt towarzystwa w obecnrm 
brzmieniu zawarto dnia 6. kwietnia I 921 r. Priedmiotem 
przed1iąhior,twa jest prowadzenie intct c . ,w ha:.''owych, 
handel produktami roluiciemi, kupno, sprzedaż i ad­
ministrowanie ziemskich po•iadlości o.raz załatwianie 
wszelkich innych interc16w a przedewszystkirn odno­
szących się do rolnictwa. Kapitał zst.::ladowy wynosi 
100 ooo llll0 rnk. jest podzielony na stotysiQcy akcyj 
po. I O ooo rnk. i to na 21l0ll al.cyj pierwszej ·emisji, 
8000 akcyj drugiej emisji, 1 a OOO akcyj trteciej emisji, 
15 OOO akcyj ciwartej emisji. Akcje trzech pierwszych 
emisyj są na okaziciela, '3 t00 akcji czwartej emisji 
(Seria A) są również na okaziciela, zaś 2000 akcyj 
czwartej emisji (Serja B) są imienne. Zuzą• składa 

k11ienne 
górnośląskie i d~brow•kic 

nadeszły. 

Pal Oell■!lr aast. 

Ludwik Wensii, 
interes spetlycyjny, 

Kto ma zamiar 
_ korzystnie 

u~hyć jaką 
1·oii&1llość. niech ;,js 11\!o;; 
2, cden 1 z:inhroiem do biur'>.. 
KmUSOW(' HA'1DLllW 

,.oonrona" 
Bl.t•::zkow~l(l 1 ~lu. 

LESZNO, 
i I v l :· ~1,~11.1ga. ur 14 

się z trzech lub więcej dyrektorów, których mianowanie 

warsztat 
tapieersko --dekoraeyjny. 

JVyho~ujHHy 1frnr1wP;~dnq zJrat·r. 8pe\j«luo,:.r:: 111ehfr 
:sl~ł!·.tanP u: ,,.,Jlr:'fs~y,n g~tuul.:u. Str,m,dc,n nos:em i,r:d:i,· 8rnn 
Alll'llf,/~ pne: /ar!,ou:il! 1 nr,t,lnf obstru;, )aknajiw·d:frj ,,,,J,,,,.,Jlii 

7, pCJ1rntrmic;u 

Jdracia Jahn. 

. ' : ' 

Czytai pr~dko-Kupui tanio\ Pomocn1•i; 
wprost 1mponowa.ne li 
• . , . krawiecki' n ~•111,1) r •. nc.z:--n. I na mak i dute sztuki p '' LI· e11 ..J.11 111,e zaraz 

Shnis!•w K•pt TO\Vary, ubrania1 sll<ńic 1 
kapelusze, bielizna 
mę~ka i darnska1obu~•ie 

. poleca 
po na.j11.iższych cenach 

n. UrbankDWSkl, 

i odwołanie us;.:utecznia Rada Nadwrc•a aktem notar­
jalnym, która także mianuje dowoln~ liczb,; wicedyrek­
torów. Do prawnego zobowi~zania towarzystwa po­
trzeba pod_Pi_sów a) dwóch dyrektorów albo jednego 
dyrektora 1 1ed11ego w ,cedyrektora albo dwóch wice­
dyrektorów, b) podpisu jednego prokurenta, lecz tylko 
w1,pólnie z jednym dyrektorem \ub wicedyrektorem. 
Podpis uskutecznia się przez umieszczenit nazwisk pod 
firmą towarzystwa. Walne Zebranie zwołuje zarząd 
lub Rada Nadzorcza jednorazowem ogłoszenie1n zawie­
rająccm także porządek obrad zebrauia w piimie wy­
znaczoncm do ogłoszci1 urz~dnwych towarzystwa naj­ CJtryn WY ===== ni Dworcowa 

~ • (wchóJ z ul. Gr 
dalej 14 dni przed duiem W1\ne10 Zebrania. Ogło- ====== 
szenia tov,arzystwa umieszcza si~ w "M.onitorr.c Polskitn° Specjalny sklep warzywa, owoców kraiowyel! i za1ranicz,1yc~ 

Poszukuj~ od zar.az 

1..ia\'"1me1 I I. K '.', 1 n ski, 
l(ościaósb 2 . : Kościo1\·;ka 2 

Jasno dębow11. sypi:i.luia, 
ciemna jadalnia, pianino, 
prawie nowe. wóz ro­
boczy u:i. 40 ctr. pojem­
ności ciężarów, 3 pługi 
jednoskibowe, sieczkarka 
za.pędowa, ręczna siecz­
karka, większa ilość 
starych drzwi i okien z 

szkłem 
korzystnie na sprzedaż. 

Alfred Strecker. 
Nowa 

i w czasopiśmie agr01Hlt11iczrn!tn 11Z..iemian\nl< w Poznaniu. 
Do prawomocności ogłoszeii wystarcza ogłoszenie 
w „Monitorze Polskim" Członkami zarządu są: Dy­
rektorowie banku Juljan Dziembowski, Czesław Bugzel 
i Stanisław Zakrzewsiti, oraz wicedyrektorka Helena 
Robcrska, zastęocami członków zarządu: Władysław 
Zmorski, Antoni Dchmcl i Rudoll Engel, wszyscy 
z Poznania. Urzędnikowi banku Bronisławowi Rataj­
czakowi z 1->ozna!lia 11ctzielono prokury, urz~dnikowi 
banku Mieczysław•lwi Smnlkowskie111u i Brdn-stawowi 
Basii1skiemu, obu z Poznania, zaś udzielono łącznej 
prokury, wszystkim w ten sposób, że mają prawo za­
stęp .wania I warzystwa każdy IĄcznie z członkiem 
zarządu lub też zast~pczym członkiem zarządu. 

Leszu'. ct,·,i" 9. maja 1922 r. 

.,ąd powiatowy. 
--·-----

pościel 2 wa~iki~ Ucytatje 
w śro,ą, dnia 24, maja 1922 r. 

ulica Leuctyńskich -4-1 ' 

Kap„ i lle9alaki. 
Sprzedajemy ,lcttlicznie od41Je■y harlow■ic 

p(lmarn1icza. cytry I J, d1tt7lc, oraethy kot„owe i t. d 
Codziennie świeże szraragi 

••ta as. mal• b. r. o godz. tt.30 
w &OS:1:AIIAC• O~ICI! im. Głowackiego 

na ul. Racławickiej nr. 5 
odb~dzie się 

p ,ClEątka\ą 

książko , 
Zgt1)S1enia 1. po.hni 

upra.-,1.:1 
,,Topas". 

Dworcowa 14. 

sprzedaż z licytacji 4-ch źrebak.ów 
najwięcej dającemu. umiejąca gotować, 

• "- 7 I W"• zgłoc;ić d0 p::nsi 
------ •awO ' p U • ,aop. b. m. ul Kom 

w~•zitrżuooinle aleU oooocooo. --u--ri1·ewcz 
gminy W1l!lowo leszcz. li 

odb,ctzic się 
w czwartek dnia 15. m•i• r b. o god, 6 po poi. 

w lokalu p. B.rtoscha. 

na sprze1aż. 
Udzie wskaże elsp. Głosu. 

•••Q!Nf.1i•:p.p..;,,,am1111z;.,-,"'-e::~ .. 

7 kur z kogutem 
na sprzc aż. 

' ciąg u lszy 
w plĄt1-:i, dnia 26 maja lUŁ r. 

o godz. 10 przed poi. sp ·zedawać b,dę przy R.ynku 25 
(\\·. pm..lwt)rztt) w drodze dobro,,,olneJ icytacji za gotó\•;\q 

na1~ u;crj d:11ącemu • 
Spadkowe rzeczy p. PilDkll't ::; L1n■a 

NOWICKI, sołtys. 

Licytacja łąk 'dil'0We 
porządnych rodziców 

k s, l n s u \ t n r n o (Il n :~ii;t, sft:~r;t l~~l -.~próc,: te~o: 

skład ,ca si,:. wielki hukt ze s!lifo, anen, sc•.kien, k,edens, odbPdzie siP zglos1c. 

P Sv 
wielki stvl do wvcią~an,a, (l krzes,1 (por~:, , si··dztn1e " " ]. GÓRfC 
ze skó,ą wyściełane) ,a, nowe, urządzenie kuchenne V, SO'ittę, Uia\. 27, llll,]' ft. f'b, ul l.eszczńskich 35 

2 młode 
bi'OD'ltOWll, l!lh,h0l!ll0Wa iadalka 

skł<tthjące s1 ·: wiz~lri.1 tiu fet kucht'nny 1 sza fr.czka do ~'t;gh • 3 1,,.
0 .a • 

PO 
I owe i Sł\ zo1ek, ,t ,i i ,., ,esh po,ncszadla I t <. (jak no .. ·e), o ~o z. • ,o pl11,1,ull\U. • llti'lili\na\111U 
i rc!ot'IIOWa pluszowa kanapa do składania (M.iidlerl patc,t) u • 'l:IJ'1~dar"'l'łiil I:.•"' n<ll 1.s L"'<!\e MIIILI\ u 

jak nowa, rozmaite dobre kanapy z pluszu i ■atcrji, P' li.'V u v..,.,a;u, _., n • '"'' • (kontrakty) po 
dobrej rasy na sprzeda±. fortepjan (skrzydło), wieii« 11z,wa11) ct,·"·an 400xSOO, Warunki sprzedaży ogłoszone będą przed 

ST. RZEPKA, Jolor) ca ... ,n r ,w.,r. szc.f, mvśh,ssk1 1 lornctk,, snfy do rozpoczęciem licytacji. Drul<arr.la Lesie 
ul. Osiecka 21. garderoby. kuchni I :b p,;t.e\\·, oiehzruac,,;, u11k1ywalk, NadleJn1·ctwo pan' stw. Leszno. 

i 111,,nll' 1row<1 p;·ytą, r- )Zl1lJ.~t~ rrpOZ) toqa • ~t~'!\' s ład,:-1-«·e 3 

Dobrze t m ze swfla:ła:111 \-il'.)::i"J\\' 1.c J) ;.;ulonjalkP b1ałe, dntcia:1e -----
U rzy . I drewn. lóżl<,l .'. .'C z >l\Jterac '. :,c:.. w;elk, krawiecki ~ ™ 

kowych (w d,,b:)ill --.i.Jn~c, ze sl,J1;1ą Li sianem do 
p1kcw. (jak r:,owyL wid;.:, e:t'; r· .\yTJ11 z płyt . i dzwonk., ~ I{ R l'l Il t ~ -.tół z płyt;, 1 nwomc, i,..;iJJT kHka 60 ki~t wysył-

,t,.,1y krz 1·ż ,,od ,,.,Jae1ą kop,11:, tj:« no,n t:llśi11cska fuzja 
\dube!tv,:v .a) cy1r,·1 1na:-.,.y;1_ ~hi .:<'..)._;., damskie 

Poznańskie Zakłady Wapien 
T. z o, p. w Miasteczku i krawic(' 1t..:, :a: ·1.111': d0 s,av:1 piece, piecyki 

do nafty 1 ga··1.1, '. 1.1.·hu1k ...;az.•),·ve z :2 palłczami (jak 
nowt), 2 ~1ri1it•· ; i'\1..'0.:Yii t;ah. nowel, garderobr, rozmait · nowe , uiaio "") •·ar., nbrnn;a, jopy, dawniej: Po1cner Kalkwerke G. m. b. H. fricdhcim 

Bardzo doorze utrzym. ·- ~~lci'~'ty,sz~b:,,2~::;, 15j\,,"'";~;J~;":~"be;.~1:a:ru stt;ie:; przeszły W ręce polskie i po dlugo-

sprzeda 
Zamorski, Poniec. 

P uszowe err., 11''. sto, ape.usze rzew, ·,, 11 Y, letnie]· przerwie dostarcza1·ą zno' w 
biurko dqbowe, eleg. , zwyczajne pai,J,1, lamn stopce, s,lonowe, do 

buiet oi,iechow:,, 1 d • ·1 k 1 1 k b I I 
jak nowe i gazu, ,•lektr., ,oillpL .siodio, ohr.aLy dohry .regulator, znanei pt'erwszorz"'dne1· 1'akos'c1· 

I! lampy ga:,;owe rozmaite zabo~··• i "' ,t ,nnycb r,ćCLY ' " 

na spmcipt;;, Dr. Metziga 16 Fli.U8U,K; poL UL!t aukr, l u,prz. taksa.tor. lll ar ~ 1· ~ l ~w a~ 1· ~ Il 8juro 1 ulico. Dworcowa 48. l. ___ _ 

LICYTACJA DOBROWOLNA. 
Kaoemsz lat., płaszcz, W piqtek, drna 2: !,m o godL 9 rano spmdSWilC b~ci<; 

suknia granatowa przy ul. O;ieckiej 2 

1 1enwabna blUzka 
na sprzt:daL 

ul. t.azicbna 24 \'V podwórzu. 

8 KONI 
najwię,:ej da,ącemu za v,otówką 

Na.vvrooki, 
kom. sądowy w Lesrnie. 

(Wapno węglaue nawozowe.) 

Tel'. nr. I I. 
Adres telegr.: 

Telefon Poznań 6477. 


